
W e Lwowie, dnia. 10. października 1910.

Me% m  

Sprawozdanie
Komisyi szkolnej o sprawozdania Wydziału krajowego z dnia 20. września 
1910 L. 111.861/910 w przedmiocie petycyi nauczycieli i nauczycielek tudzież 
wuów i sierot po nauczycielach o policzenie w drodze łaski lat służby do 
emerytury, przyznanie względnie podwyższenie emerytury, pensyi wdowiej,

dodatków pięcioletnich i t. p.

W ysoki Sejmie!

Ogólnemi uchw ałam i, tudzież specyalnemi z dnia 16. i 27. października 1908, 
oraz z dnia 19. lutego 1910 polecił W ysoki Sejm W ydziałowi krajowemu, by szereg 
petycyi ze sfer nauczycielskich o dodatkowe policzenie w drodze łaski la t służby do 
emerytury, o przyznanie względnie podwyższenie em erytury, pensyi wdowiej, dodat­
ków pięcioletnich i t. p. zbadał w porozumieniu z c. k. Radą szkolną krajową i prze­
dłożył W ysokiemu Sejmowi w tym  przedmiocie sprawozdanie wraz z wnioskami.

W skutek tych uchwał przedłożył W ydział krajowy sprawozdanie o tych pe­
ty cyach, o których otrzym ał od c. k. Rady szkolnej krajowej opinię.

W  sprawozdaniu swem zaznacza W ydział krajowy, że załatwiając od szeregu 
lat tego rodzaju sprawy,' przedewszystkiem i zasadniczo ma na oku przepisy obowią­
zującej ustawy. Z tego powodu pupiera W ydział krajowy wobeo W ysokiego Sejmu 
tylko te petycye, o których bądź sam , bądź na podstawie opinii c. k. Rady szkolnej 
krajowej powziął przekonanie, że ścisłe stosowanie do petentów litery obowiązującej 
ustawy, stawiałoby proszących, względnie pozostałe po nich rodziny w niezwykle 
trudne położenie m ateryalne, lub gdzie nadzwyczajne i na wyjątkowe traktowanie 
sprawy zasługujące okoliczności przem awiają za petentam i.

W ydział krajowy wnosi także o udzielenie jednorazowych darów z łaski tym 
petentom , którym m ożna, zdaniem W ydziału krajowego, przyjść ze skuteczną po­
mocą, a którzy na tę pomoo zasługują i znajdują się w bardzo niepomyślnyoh sto­
sunkach materyalnych.

W reszcie przedkłada W ydciał krajowy wnioski o przejście do porządku dzien­
nego przeważnie nad petycyami tych petentów, dla których rezultat badania ich 
próśb wypadł niekorzystnie.

Jakkolw iek Komisya szkolna podziela w zupełności stanowisko W ydziału kra­
jowego, to jednak po zbadaniu odnośnych aktów nabyła przekonania, że kilka pe­
tycy i, oo do których W ydział krajowy mimo nader pomyślnej opinii i dodatnich 
wniosków c. k. Rady szkolnej krajowej — wnosi o odmowne załatwienie, zasługuje 
na uwzględnienie — a mianowicie:

1. Ja n  Keipper, rozpoczął służbę nauczycielską 1. września 1898 przy p ry ­
watnych szkołach ewangelickich i praoował przy tych szkołach oztery la ta , a od 1.

Ls. 7.710/1910.

-9



2

września 1902 pełnił bez przerwy aż do śmierci obowiązki w publicznych szkołach 
ludowych. —

Zmarł 21. wiześnia 1909 jako stały nauczyciel 4 - klasowej szkoły ludowej 
w Demni wyżnej.

Na podstawie art. 39 ustawy z 1. stycznia 1889 Dz. u. kr. Nr 16, policzyła 
c. k. Rada szkolna krajowa temu nauczycielowi do wymiaru em erytury czas służby 
od 1. września 1902 t. j. od pierwszej nominacyi w publicznych szkołach ludowych.
S. p. Ja n  Keipper miał więc w chwili śmierci 7 la t służby policzalnej do em ery­
t u r y — wsKntek tego przyznano pozostałej po nim wdowie M a g d a l e n i e  K e i p p e -  
r o w e j  i dzieciom tylko jednorazową odprawę w łącznej kwocie 700 K.

"Wdowa ta nie posiada żadnego m ajątku ni zaopatrzenia i żyje wraz z dziećmi 
w wielkim niedostatku.

Z uw agi, że Ja n  Keipper pełnił przed wstąpieniem do służby w publicznych 
szkołach ludowych przez cztery lata  obowiązki nauczyciela ludowego w szkołach lu­
dowych prywatnych w kraju , a wię^ położył bądź co bądź pewne zasługi pod wzglę­
dem wychowawczym, i pracował jako nauczyciel przeszło lat 11 — popiera c. k. Rada 
szkolna krajowa pismem z dnia 28. maja 191U L. 25.649 prośbę pozostałej po nim 
wdowy Magdaleny Keipperowej i czyni wniosek o wyjednanie dla niej od Sejmu 
w drodze łaski stałego zaopatrzenia w rocznej kwocie 400 K , oraz dodatku na wy­
chowanie dwojga małoletnich dzieci po 80 K  rocznie dla każdego.

2. Eugenia z Baczyńskich Iwancewowa, pracuje w zawodzie nauczycielskim 
od 13. maja 1893 począł kowo jako nauczycielka bez przepisanej kw alifikacyi, którą 
dopiero dnia 28. września 1897 uzyskała.

W roku 1896 objęła Iwancewowa posadę nauczycielki w prywatnej szkole 
żeńskiej posiadającej prawo publiczności PR. K larysek w Starym  Sączu i zajmowała 
ją  do końca roku szkolnego 1900. Od 1. września 1900 do końca sierpnia 1901 była 
tymczasową nauczycielką szkoły ludowej męskiej w Starym  S ączu , a od 1. września 
1901 aż do dnia stabilizacyi na posadzie w Łącku t .j. do 1. sierpnia 1907 zajmowała 
znów posadę w prywatnej szkole PP. Klarysek w Starym  Sączu.

Orzeczeniem z dnia 23. maja 1907 L. 18.438 policzyła c. k. Rada szkolna
krajowa Eugenii Iwaneewowej do em erytury tylko czas służby spędzony w publi­
cznych szkołach ludowych po uzyskaniu przepisanej kwalifikacyi nauczycielskiej, 
mianowicie od 1. wiześnia 1900, wyłącząjąc jednak czas od 1. września 1901 do 
końca lipca 1907, w którym była nauczycielką szkoły PP. Klarysek w Starym  Sączu.
O. k. Rada szkolna krajowa nie mogła policzyć jej do em erytury czasu służby spę­
dzonego w tej szkole ze względu na postanowienia alinei drugiej art. 39 ustawy z 1. 
stycznia 1889, który o rzeka , że do em erytury mogą być nauczycielowi liczune tylko 
lata służby spędzone w szkołach etatowych.

Z uw agi jednak , że szkoła ta  wyposażona je s t  n ietylko praw em  publicz­
ności, ale zastępuje w zupełności publiczną szkołę ludową żeńską, gdyż w Sta- 
r j m Sączu istn ieje  tylko publiczna szkoła męska, dalej z uwagi, że k lasztor, 
o k tórym  mowa, o trzym uje na u trzym anie tej szkoły sta ły  roczny zasiłek z fun ­
duszu szkolnego krajowego, prośba IwancewoWej zasługuje na uw zględnienie.

C. k. R ada szk. k raj. popiera pismem z dnia 11. w rześnia 1909 1. 46853 
petycyę Iwaneewowej i wnosi o w yjednanie jej u Sejmu krajowego policzenia 
w drodze łask i do em ery tury  czasu służby spędzonego w szkole pryw atnoj P P . 
K larysek w S tarym  Sączu po uzyskaniu  przepisanej kw alifikacyi nauczycielskiej 
t. j. od 28. w rześnia 1897 do końca sierpnia 1900 i od 1. w rześnia 1901 do końca 
lipca 1907.

3. W incenty  Momut, em erytow any nauczyciel, o trzym ał pierwszy dodatek 
pięcioletni 1 listopada 1882 — drugi dodatek p rzypadał mu 1. listop. 1887. Po-
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niewaź jednak  służba jego w czasie od roku szkolnego 1882/3 do 1887/8 a zatem 
przez 6 la t  by ła-nieskuteczną, przyznano mu drugi dodatek dopiero od 1. listop. 
1893 a zatem  po upływ ie la t 11 od czasu przyznania  pierwszego dodatku. Trzeci 
dodatek otrzym ał M omut za następne pięć la t od 1. listop. 1898. W skutek  stw ier­
dzonej przez ],ekarza powiatowego zupełnej niezdolności fizycznej do spraw ow a­
nia obowiązkom zawodowych — przeniosła E ada  szk. kraj. Momuta w sta ły  stan 
spoczynku z końcem września 1902. M omut urodzony 23/11 1844, liczył w chwili 
spensyonow ania 57 la t i 10 miesięcy.

Ponieważ M omut w ysłużył rzeczywiście 31 la t w zawodzie nauczycielskim , 
a ujem ne wyniki pracy w la tach  1882/3 do 1887/8 nie w ypływ ały  ze złej woli 
lub braku poczucia obowiązku lecz z przedwczesnego zniedołężnienia, przeto E ada  
szk. kr. pismem z dnia 30/6 1910 1. 30364 popiera w części jego petycyę i prosi 
o zaliczenie mu w drodze łaski z czasu służby nieskutecznej pięciu la t do przy­
znania dcdatków  pięcioletnich w celu uzyskania wyższej em erytury.

4. E m ilia  W itkow icka, nauczycielka w Zaleszczykach, otrzym ała po ukoń­
czeniu seo inaryum  nauczycielskiego, posadę tymczasowej nauczycielki w Luce 
od 1. listooada 1886 i pełn iła  tam  obowiązki do końca sierpnia 1887, następnie 
nadała jej E ada  szk. okręg, w K ałuszu na jej prośbę posadę w W ojniłowie, której 
jednak  rzekomo z choroby nie objęła.

Od 21. m aja 1888 do 15. lipca 1889 odbyw ała ta  nauczycielka bezpłatną 
p rak tykę w szkole ćwiczeń c. k. sem inaryum  naucz, we Lwowie, a od 1. września 
1889 do 31. sierpnia 1892 zajm ow ała posadę tym . nauczycielki w Kobakach, z której 
uwolniono ją  na własną prośbę.

Od 1. września 1892 do końca październ ika 1893 nie pełniła  W itkow icka 
znów żadnych obowiązków, a rozpoczęła ponownie służbę od 1. listop. 1893 
w szkole ludowej w Eohatynie, k tórą jej od tego dnia policzono do w ym iaru 
em erytury . Z uwagi, źe peten tka  liczy już  46 la t życia a ma dopiero 17 la t 
służby policzalnej do em erytury , tudzież z uw agi na skuteczną jej pracę popiera 
E ada szk. kraj. pismem z dnia 11. lipca 1910 1. 38991 jej prośbę i czyni wniosek 
o wliczenie je j w drodze łaski do em ery tury  trzech  la t służby t. j. od 1. września 
1889 do 31. sierpnia 1892 — spędzonej na posadzie nauczycielki szkoły ludowej 
w Kobakach.

5. Szymon Zając, ukończywszy w r. 1890 sem inaryum  nauczycielskie, 
o trzym ał od 16. w rześnia 1890 posadę tym cz. nauczyciela ludowego i pozostaw ał 
w czynnej służbie do końca grudn ia  1898.

N iedom agając na zdrow iu w skutek chronicznego k a ta ru  k rtan i, k tó ry  po­
wodował ciągłą chrypkę i osłabienie strun  głosowych, czynił ten  nauczyciel s ta ­
ran ia  o służbę w innym  zawodzie, a przypuszczony do kancelaryjnej p rak tyk i 
rządowej, rozpoczął w styczniu  1899 tę praktykę przy Sądzie powiatow ym  w Jaśle, 
rezygnując równocześnie z posady nauczycielskiej. Po niespełna dwóch lataoh 
wyleczyw szy się z cierpienia wrócił do zawodu nauczycielskiego i objął od 1. 
paźdz. 1900 posadę tymczasowego nauczyciela szkoły męskiej w Jaśle. W skutek  
pow stałej w czasie od 1. stycznia 1899 do końca września 1900 przerw y nie po­
liczyła mu c. k. E ada  szk. kraj. do em erytury  czasu służby od 16. w rześnia 1890 
do końca grudnia 1898. O policzenie tego czasu prosi Zając w drodze łaski.

Ponieważ Zając odznaczał się tak  w czasie poprzedniej służby ja k  i obe­
cnie gorliwą pracą i dobremi zdolnościami a zachow yw ał się zawsze chwalebnie, 
czasowe zaś w ystąpienie jego z zawodu nauczycielskiego spowodowało po części 
cierpienie fizyczne— popiera c. k. E ad a  szk. kraj. sprawozdaniem  z dnia 7. wrze­
śnia 1909 1. 45981 jego prośbę i czyni wniosek o w yjednanie Szymonowi Zeją-
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cowi policzenia w drodze łaski czasu służby od 16. września 1890 do końca g ru ­
dnia 1898 do em erytury .

6. H elena Ziętkiew iczćwna otrzym ała od 1. stycznia 1888 posadę płatnej 
p rak ty k a n tk i do nauki rysunków w szkole żeńsLiej im. św. M arcina we Lwowie, 
jakkolw iek nie posiadała do nauczania tego przedm iotu przepisanej kwalilikacyi.
Po dwóch, latach  na tej posadzie względnie takiej samej posadzie przy szkole 
im. Konarskiego we Lwowie pow ierzyła je j R ada szk. okręgowa pomocniczo n a ­
ukę rysunków  i haftów  na kursie prak tycznym  w szkole żeńskiej im. król. J a ­
dwigi we Lwowie a dekretem  z 20. listopada 1892 1. 2091 przyznała .jej ty tu ł 
i charak ter tym czasowej nauczycielki. S ta łą  nauczycielką zam ianowano Ziętkie 
wiczownę od 1. lutego 19u4 a to dopiero, gdy c. k. M inisterstwo wyzn. i oś w. 
reskryp tem  z 27. listopada 1902 1. 36409 udzieliło dyspenzy od formalnej 
kwalifikacji l do udzielania tych  przedm iotów i policzono je j la ta  służby do eme­
ry tu ry  od da ty  tego reskryp tu .

Ponieważ w m yśl art. V. punk t 3. rozporządzenia c. k. M inisterstw a w y­
znań i ośw iaty z 31. lipca 1886 L. 6034 nakczycielki pew nych przedm iotów za ­
trudn ian ie  na dopełniających kursach połączonych ze szkołam i ludowemi mogą 
już  po 2 letniej zadow alającej służbie prowizorycznej otrzym ać uwolnienie od 
form alnej kwalifikacyi, nadto  ponieważ R ada szkol, okręgowa miejska we Lwo­
wie uchw ałą z 31. października 1892 przyznała Ziętkiewiczównie ty tu ł  i charak ter 
oraz w ynagrodzenie nauczycielki tymczasowej — prośba, jej o zaliczenie la t służby 
spędzonych na posadach nauczycielki prowizorycznej dla nauki rysunków  i ha­
ftów  w szkołach lwowskich przed uzyskaniem  dyspenzy m inisteryalnej, o której 
wyżej mowa, zasługuje na uwzględnienie W ziąw szy nadto  na uwagę, że Ziętkie- 
wiczówna pracuje od roku 1888 bez przerw y zawsze skutecznie, czego dowodem 
kilka pism pochwalnych dołączonych do jej petycyi, a licząc ju ż  49 la t  życia, 
ma dopiero siedm la t policzalnej służby, c. k. R ada szk. kraj. sprawozdaniem  
z dnia 7. września 1909 1. 39989 popiera jej prośbę i czyni wniosek o w yjednanie 
u Sejmu krajow ego policzenia jej w drodze łaski do em erytury  czasu służby od
1. stycznia 1888 do 27. listopada 1902. %

7. Ignacy Kostek odbywszy od roku 1859 do 1866 służbę wojskową i kompa­
nię pruską, wstąpił w roku 1867 do zawodu nauczycielskiego przy szkołach ludo­
wych, w którym pozostawał bez przerwy do roku 1898.

Jakkolw iek złożył on w październiku 1878 egzamin kwalifikacyjny do szkół 
ludowych, nie mógł uzyskać w czasie 31-letniej służby stałej posady, głównie z po­
wodu słabych zdolności.

Z tego samego powodu służba jego nie była nigdy w zupełności skuteczną.
Ze względu na tę  okoliczność, petycya Kostka nie zasługiwałaby na poparcie, 

z uwagi jednak na bardzo podeszły wiek tego nauczyciela, gdyż liczy już 73 rok 
życia i jego 31-letnią aczkolwiek niew ydatną pracę, popiera c. k. Rada szkolna 
krajowa pismem z dnia 7. września 1909 1. 46.492 wyjątkowo jego prośbę i staw ia 
wniosek o wyjednanie mu u Sejmu kraiowego zaopatrzenia w drodze łaski w kwocie 
500 K  rocznie.

9. Marya Niżankowska, złożyła dnia 22. października 1878 egzamin kwalifi­
kacyjny do szkół ludowych a od 11. grudnia 1878 otrzym ała posadę bezpłatnej pra­
k tykantki w szkole żeńskiej PP. Benedyktynek łac. we Lwowie zastępującej wó­
wczas publiczną szkołę ludową.

W szkole tej pracowała Niżankowska 10 lat, początkowo bezpłatnie, nastę­
pnie za wynagrodzeniem w kwocie od 100 do 240 złr. rocznie, a dopiero od 1. wrze­
śnia 1886 zamianowała ją  Rada szkolna okręgowa miejska we Lwowie tymczasową 
nauczycielką, od tego więc czasu policzyła jej Rada szkolna krajowa na podstawie i
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art. 39. obowiązującej naówczas ustawy z dnia 1. stycznia 1889 Dz. u. kr. 16 czas 
służby do emerytury.

Niżankowska jakkolwiek liczy już 56 lat życia, ma dopiero 24 lat policzal­
nej służby.

Pon>jwaź praca Niżankowskiej, jak  to stwierdza, c. k. Rada szkolna krajowa, 
i załączone do petycyi. aokumenta, była zawsze gorliwą i skuteczną, przeto pismem 
z dnia 9. czerwca 1910 1. 28015 popiera c. k. Rada szkolna krajowa jak  najusilniej 
jej petycyę i czyni wniosek o policzenie M aryi Niżankowskiej w drodze łaski do 
em erytury czas spędzony w charakterze praktykantki po złożeniu egzaminu kwalifi­
kacyjnego to jest od 11. grudnia 1878 do końca sierpnia 1886.

Wobec przedstawionego stanu rzeczy wnosi Komisya szkolna:

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

I .

1. W andzie Tertilównej (p. 37), emerytowanej nauczycielce, wlicza Sejm
w drodze łaski do em erytury lata służby od 1. września 1879 do końca lutego 1882
i podwyższa odpowiednio emeryturę, począwszy od 1. stycznia 1911 roku.

2. Cypryanowi Dobrawskiemu (p. 6) przyznaje Sejm w drodze łaski szósty
dodatek pięcioletni począwszy od dnia 1 stycznia 1911 roku.

3. Stanisławowi Strzeszyńskiemu (p. 9), kierownikowi szkoły miejskiej w S try­
ju, wlicza Sejm w drodze łaski, uwzględniając przychylny wniosek Rady szkolnej 
krajowej z dnia 11. lutego 1910 1. 58 928, czas służby od 5. lutego 1889 do końca 
sierpnia 1892.

4. W incentynie Samlickiej (p. 40) emerytowanej nauczycielce wlicza Sejm 
w drodze łaski do em erytury czas służby od 1. września 1884 do 15. lipca 1885 
i podwyższa odpowiednio emeryturę, począwszy od 1, stycznia 1911 roku.

5. Em ilii Seroiczkowskiej (p. 49), byłej nauczycielce, przyznaje Sejm w dro­
dze łaski stale zaopatrzenie w kwocie 400 K rocznie, począwszy od dnia 1. stycznia 
1911 roku.

6. M aryi Sowińskiej (p. 50), tymczasowej nauczycielce, przyznaje Sejm w dro­
dze łaski em eryturę w kwocie 500 K rocznie, począwszy od 1. stycznia 1911 r.

7. Tomaszowi Brzęsiowi (p. 10), nauczycielowi w Gorzycach, wlicza Sejm 
w drodze ła sk i, uwzględniając w części usilną prośbę c. k. R ady szkolnej krajowej 
z dnia 28. czerwca 1910 1. 32.908 z utraconych 25 lat służby — 15 la t do em erytury 
na wypadek spensyonowania.

8. S. Zofii Szydoczyńskiej (p. 55), nauczycielce - kierowniczce szkoły żeńskiej 
w Sokalu, wlicza Sejm w drodze łaski do em erytury czas służby od 27. września 1895 
do 31. lipca 1904.

9. Magdalenie "Willinkowęi (p. 63), wdowie po tymczasowym nauczycielu, 
przyznaje Sejm w drodze łaski stało zaopatrzenie wdowie w kwocie 400 K rocznie, 
począwszy od 1. styoznia 1911 roku.

10. Romanie Kratzerowej (p. 64), wdowie po nauczycielu przyznaje Sejm 
w drodze łaski dodatek dla trojga dzieci w kwocie po 100 K rocznie dla każdego 
dziecka, aż do osiągnięcia przez każde dziecko 20-go roku życia lub wcześniejszego 
zaopatrzenia, począwszy od dnia 1. stycznia 1911 roku.

11. Stanisławowi Kochajowi (p. 20), nauczycielowi, wlicza Sejm z uwagi na 
przychylny wniosek c. k. R ady szkolnej krajowei z dnia 10. lipca 1910 1. 37.926 
w dredze łaski czas służby od 1. października 1884 do końca lipca 1890 do emery­
tu ry  na wypadek spensyonowania
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12. Petroneli Mukaczyńskiej (p. 78), emerytowanej nauczycielce podwyższa 
Sejm w drodze łaski em eryturę z 900 K  na 1.200 K  rocznie, począwszy od 1. sty­
cznia 1911 roku.

18. M agdalenie Keipperowej (p. 52), wdowie po nauczycielu przyznaje Sejm 
w drodze łaski stałe zaopatrzenie wdowie w kwocie 400 K  rocznie, począwszy od
1. stycznia 1911 roku.

14. Eugenii z Baczyńskich Iwancewowej (p. 39), nauczycielce w Starym  Są­
czu, wlicza Sejm w drodze łaski do em erytury czas służby od 28. września 1897 do 
końca sierpnia 1900 i od 1. września 1901 do końca lipca 1907.

15. W incentem u Momutowi (p. 15), emerytowanemu nauczycielowi, zalicza 
Sejm w drodze łaski z czasu służby nieskutecznej pięć la t do przyznania dodatków 
pięcioletnich w celu uzyskania wyższej em erytury od 1. stycznia 1911 roku.

16. Em ilii W itkowickiej (p. 65), nauczycielce w Zaleszczykach, wlicza Sejm 
w drodze łaski do em erytury trzy  lata  służby t. j. od 1. września 1889 do 31. sier­
pnia 1892 — spędzonej na posadzie nauczycielki szkoły ludowej w Kobakach — na 
wypadek spensyonowania.

17. Szymonowi Zającowi (p. 1), nauczycielowi w Jaśle, wlicza Sejm w drodze 
łaski do em erytury na wypadek spensyonowania czas służby od 16. września 1890 
do końca grudnia 1898.

18. Naftalemu Schipperowi (p. 4), stałemu nauczycielowi religii mojżeszowej 
w Stanisławowie, wlicza Sejm w drodze łaski do em erytury na wypadek spensyono­
wania pięć lat służby spędzonej w zawodzie nauczycielskim przed rokiem 1890.

19. Deborze Rosinerównej (p. 41), stałej nauczycielce szkoły wydziałowej 
w W adow icach, wlicza Sejm w drodze łaski do em erytury na wypadek spensyono­
wania czas służby spędzonej w szkołach ludowych publicznych w charakterze tym ­
czasowej nauczycielki od dnia 1. listopada 1896 do 31, marca 1902.

20. Józefowi Górskiemu (p. 5), kierownikowi szkoły w Zagórzu wlicza Sejm 
w drodze łaski do em erytury na wypadek spensyonowania czas służby od 1. wrze­
śnia 187/ do końca listopada 1885.

21. Helenie Ziętkiewiczównie (p. 38), nauczycielce, wi cza Sejm w drodze
łaski do em erytury na wypadek spensyonowania zgodnie z wnioskiem c. k. Rady
szkolnej krajowej czas służby od 1. stycznia 1888 do 27. listopada 1902.

22. Ignacem u Kostkowi (p. 2), byłemu nauczycielowi, przyznaje Sejm w dro­
dze łaski stałe zaopatrzenie roczne w kwocie 500 K  od 1. stycznia 1911 roku.

23. M aryi N iżankowskiej, nauczycielce we Lwowie , wlicza Sejm w drodze
łaski do em erytury na wypadek spensyonowania zgodnie z wnioskiem c. k. Rady
szkolnej krajowej czas służby od 11 grudn a 1878 do końca sierpnia 1886.

II.

Jednorazowy zasiłek przyznaje Sejm w drodze łaski:
a) Maryi Wenckowej (p. 51), wdowie po byłym nauczycielu, w kwocie 100 K.
b) Stefanowi Kowalow i (p. 7), byłemu nauczycielowi, w kwocie 200 K.
c) Andrzejowi Nowakowi (p. 19), byłemu nauczycielowi, w kwocie 100 K.
d) Albinie Dowosserowej (1. pet. 6.363/4.575), wdowie po emerytowanym kie­

rowniku szkoły — zamieszkałej w Kołomyi, w kwocie 200 K.
e) Maryi Kwiatkowskiej (p. 53), wdowie po nauczycielu, w kwocie 200 K.
f) Sylwestrowi Jurkowskiem u (p. 30), byłemu nauczycielowi, w kwocie 100 K.
g) Ks. Janow i Filarowi (p. 31) emerytowanemu katechecie, w kwocie 200 K.
Sumę tych zasiłków, stanowiących kwotę tysiąc sto koron (1.100 K) wstawia

Sejm do wydatków preliminarza budżetu funduszu szkolnego krajowego na rok 1911.
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III.
Nad pefcycyami:
Józefa Krupińskiego ^p. 3), E lżbiety Fruchtm anowej (p. 42), Ludwiki K ru ­

pińskiej (p. 43), Franciszki Sawczyńskiej (p. 44), Konstancyi Fangorowej (p. 45), 
Eugenii Andruszkiewiczowej (p. 46), Maryi Stawińskiej (p. 4V), Am alii Wasungowej 
(p. 48), Antoniego Jakubasa (p. 8), Maryi Foksowej (p. 56), M ichaliny Józefy Gier- 
gielowej (p. 57), W awizyńca W ładyki (p. 11), Adolfa Lewandowskiego (p. 12), Mi­
chała Sałacha (p. 13), Jana  Dobrowolskiego (p. 14), Leona Kozankiewicza (p. 16), 
Maryi Romańskiej (p. 58), Zofii Toepperówny (p. 59), Łukasza Ozabaka (p. 17), K a­
tarzyny Aptekarskiej (p. 60), Józefy Angerówny (p. 61), M aryi Ogonowskiej (p. 63), 
Teofili Górskiej (p. 66), W ilhelm a Drozdowskiego (p. 18), Anny W uyńskiej (p. 67), 
Bolesławy Bieńkowskiej (p. 68), Jan a  Lisienieckiego (p. 21), Józefa Stiasnego (p. 22), 
Józefa W itwickiego (p. 23), Leona Harasimowicza (p. 24), Franciszka Bobińskiego 
(p. 25), Michała Sicińskiego (p 26), ks. Cypryana Chołynieckiego (p. 27), Jan a  Ł u­
kawskiego (p. 28), M ichała Szytkiewicza (p. 29), Domiceli Zaleskiej (p. 69), Mikołaja 
F inika (p. 32), ApołinaregO Godlewskiego (p. 33), Anny Daciowej (p. 70), Antoniny 
Czupkowej (p. 71), Jan a  Frączkiewicza (p. 34), Zofii Rąbowej (p. 72), Antoniego 
Raifa (p. 35), Klemensa Szlemkiewicza (p. 36), przechodzi Sejm do porządku dzien­
nego.

Przew odniczący:
B androw ski.

Sprawozdawca:
M ichałowski.




